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Pióftifinerflta vr fnicjseu kwartal
nie ż ł tp .  J2-— m iesięcznie z łp . '4 .  

Ner pojodyńczy gr. 6.

Prenumeratą ntt- prowincji * op łatą  
pocztową z ip .  20 kwarta I n ie.

w W arszaw ie dnia 10 Listopada 1328 roku w  Poniedziałek.

WIADOMOŚCI KRAJOWE 1 ZAGRANICZNE. 

K R Ó L ESTW O  POLSKIE. .

Rozkaz dzienny do \Vojska Polskiego.

W kwaterze g łów n ej  y łW n rsz a w ic  dnia 23 października  
( i  Listopada) 1S28 roku.

Z a N a j  w  y z s z y in R o z k a z e ni.

Stosownie do d ec yz j i  N a j ja śn ie js ze g o  C e sa rza  ln ic  i  K r ó la  
Postępuje na wyższy stopień:.

tir . j e ż d z i e
R ow ódzca  pułku  Sgo s t r z e l z ó W  konnych, pułkow nik  

Kazimierz Dziekański, na Jenerała brygady, z p rze in a 
czeniem na dowódzcę brygady 2 g i e j  w dywizji strzel
ców konnych.

Przeznaczony zostaje*. :j
7, pułku 4 go strzelców konnych, pułkow nik  Maciej 

Dębiński, na dowódzeę p ułku  3go strzelców kon nych.

Otrzymuje żądam) dymissje.
'/. p en s ją ,

Dowódzca brygady 2giej w dywizji strzelców koUnych, 
jeiićrał brygady Antoni Potocki, z pozw oleniem  nosze
nia munduru.

Otrzymują urlopy.
W  sz ta b ie  główilynt. ,

W części jenerała  kwatermistrza jcncral-ijego, p u łk o 
wnik Alfonce, na dni 28 ,  w W ielkie N ięztwo Połmań- 
skie. Vy części j en er a ła  dyżurnego, porucznik M iller,  
na dni 25, w W ie lk ie  X iozlwo Poznańskie i do Berlina, 

W  korpu sie  a r l r l l e / j i  i  in ie n ję r ó w .  
W kom panji 2giej lekkiej n liyUcru pieszej* podporu-  

ezriik Chajęcki na m iesięcy 3 w gubernję W ołyńska,
W  piechocie.

W pułku 2gim linjowym, podporucznik Rrassyn, na 
«ni 10. W pułku 2giin strzelców pieszych, podporucz
nik Ostrowski, na dni 2.4, w obwód Białostocki. ,

FF je żd z ie .
W pułku 2gim strzelców kó-niryeh, podporucznik Po

tocki, na miesięcy 2 ,  w gubernję W ołyńską i Kijów, 
ł  . "  pułku -Rym u łąn ów , podporucznik LiU bo wieki 

l)a. miesięcy 2, do Białegostoku i Grodna.

FF balaljonic  1 weteranów ciyim yck. 
Podporucznik P ąw liszak , na dni 25,. do Galicji Au- 

S t r j a c k i ć j .
N A c z ę 1 n y  W  ó d z

(podpisano) K O N STA N TY  
W . X . II.

Zgodno z oryginałom' 
p . 0 . szefa  sztabu g łów n ego  jen er a ł  brygady.

Siem iątkowski.

Dainaży Dzicrozyński, cz łon ek  sądu k rym in a ln ego ,  
wojew ództw  mazoYvicekiego i kaliskiego, o g ło s i ł  pręnu-  
uicraLę na przepolszezony i do .kraju naszego zastosow a
ny Komentarz k.odexu postępowania cyw ilnego  prźcz Ro.  
grona W języku francuskim wydatly. Prenumerata z ł l .  
13 gr. 10,

ROSSJA, —■ Jen era ł adjutant hrabią Paszkiewicz ery-  
Wański m ianow any z o s t a ł  szefem  pułku szy rw ąń ^k icsgó .  
^ P i e r w s z a  wystawą rossyjskich Yvyrobó\v w Petersbur
gu otwarła będzie dnią 0 ńiaja r. p. —  Na posiedzeniu  
akademji nauk w Petersburgu dpi a 21 września z ł o ż y ł  
sekretarz W imieniu ormjausk ićj akądcmji w W enecji,  
dw a czen ip l-rze  ś-iążk i frajieuzkićj nic d a w n o 'wy danej 
i opisującej prowincje perskie ostatnią r a z ą przc'z Rossjaii  
zawojowane, a nazw ane przez nich krajem oriniań .,!;im. 
Akademik Porrot cz y ta ł  zaszczytny rapport o rozprawie

ł y c h
sic drukiem tę rozpt.. _,T „
da znaczny zapas rozpraw, które jćj nadsyłają gagrąni- 
ńiczffli cz łon kow ie-i  inni ućżeni;, po>iąnovvjła wydawać  
j.e za przykładem akademji pary zk i ej i inny cli, pod tytu
łe m  M emoires des savcf/‘S e l ra n g e r s .  AdjUukt Lenz  
z ło ż y ł  rspp.orl o rozprawie pana Grąpcron, podający no-  
We sposoby mierzenia głębokości morza r sąd ził  | c  roz-
■Til’flXVA n i p  It w  ii l i  faf; i  ł.i.iw c i £> r l r ś  / L / i i l  _ U . ,  »v - / I  fv . o I «

■* m t c i j  *  U I V . J  *4 J A. o  Ł.K 6  J  4 VY ć l  E l l l t

stoszyli ,  d z lc it ła  rodzina Gc.ro u ta L, j o s  s p ó ł o b y  wateli.  
Sam Gezopf poległ’ pod m ieczem  barbarzyń sk im / wdow a  
i m ało letn ie  dzieci jego poszły  w  uiew pię.  Najstarszy  
syn Gcronta, bohater -tego poematu, zaprowadzony do  
S tam bułu , d osta ł  się Alimełowr Ali p a sZ y .  Tam usłu -  
gująe sw em u  tyranowi, .spotkał n iespodzianies is  oją mat
ko. W końcu udało mu się uciec z domu Jhmoda i do
stać się  wraz t  matką do Od.essy. W m ie ś c ie  tom z a 
chorow ał n iebezpiecznie ,  a le  jedcii  z j e g o  spółziomLóW



•4
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aawbvpl' go do: Petersburga gdzie lekarze powróci l i  Hiu 
7,;h-ovłic. Pau Ade long w z i ą ł  do domu swego ,  sierotę i 
miał  sposobność uwiadomić  o jej nieszczęściach N. c e 
s a r z o w e  Alexandre.  Monarclrini ta kazała umieścić  m ł o 
dego Greka w jednym z instytutów publ icznych.  Matka 
icwi  żyje w Odess ie  i opłakuje stratę najmłodszego syna 
k t ó r y  zostaje w nioyyoli tureckiej.  Zbierają składkę na 
v  ykupicn ie -go ( D t P .)

ANGLIA. — Z  L ondynu dn ia  28 p a źd z ie rn ik a .  —  
M ł o d a  królowa zwiedzą osobl iwości  stol icy ang ie l
skiej , i odbiera wizyty rozmaitych po s łó w  i innych  
znakomitych  osób.  Niedawno przedstawiano jej tak
i e  uania Rotszyldowę.  —  Niąże  Wel l ington  wyje cha ł  
jia prowincję,  aby sic rozerwać polowaniem.  —  Kapitan 
ukroi, i  angielskiego banning,  syn najstarszy zmarłego  
ministra,  kąpiąc sic w stawie na wyspie  Madeirzc u 
t o n ą ł . — Celnicy londyńscy schwytal i  okręt,  który ukry
l i , /m ia ł  pod zbożem 1200 beczek wódki .  —  Do -Rio Ja-' 
u iro wynosi  sio wielu  Angl ików z całeini  rodzinami.—  
Do Falmouth przybyło 20stu don Miguelistów- z Liz-  
Lony; zapewniają oni,  ze panowanie  don Migucla nie 
mo że’ długo  potrwać.  —  Mylnie doniesiono jakoby w  
chwi l i  odejścia okrętu Briton,  lord Slrangford przybył  do 
K i o  de Janeiro.  P od łu g  l istów które z Lun ląd odebra
n o ,  wiadomość o wypadkach w  Portugalji ,  przyczyni ła  
sic’ niemało do przyspieszenia uk ładów pokoju z Bue
n o /  Ayres , bo cesarz pos tanowi ł  zwrócić ca łą  uwagę  
swójn na Porlugalję.  S łychać , że  w żadne układy z don Mi- 
gue lcm w chodzić niechce,  a tein mniej odstąpić cokolwiek  
z praw córki swojej.  *W liście pisanym własnoręcznie  
dnia 20 sierpnia do margrabiego Barbaccna,  uw ia dom i ł  

cesarz,  że wiadome ln u  są wypadki w  Portugalji  aż. 
po dzień. 8  l ipca i znana dobrze pol ityka Anglji,  ale 
dodał  w końcu: » n i gd y nic wda m się w  żadne układy  

' z bratem moim, a pokój z Buenos Aires zawarłem j e 
dynie dla t ego ,  aby tym dzielniej  praw córki mojej 
przestrzegać.« Zawarc ie  pokoju nastąpiło w  Rio d. 
29 sierpnia.  Wojsko cesarskie ustąpi zupełn ie  z .s tano
wisk  -zajctych w prowincji Banda oriental  a nawet  i z 
Montevideo,  a to w przeciągu czterech miesięcy po ną- 
stapioiiój ratyfikacji traktatu. Artykuł ,  iż w razie gdy
by' ze s trony Buenos Ayres potwierdzenie  traktatu nie  
j iastąpi ło. , na tenczas ‘ pięcioletnie zawieszen ie  broni  
inieć bedzie miejsce,  jest  lej natury , że niepotrzebuję  
ratyfikacji i umieszczono go dla t o g o ,  aby nowej w oj 
n ie  zapobiedz.  Lord Pensonby podpisał  len traktat v? 
imieniu Wielkiej  Brytanji- Pe łnomocnikami  do układa  
i ii  a sic,  byli  ze strony Brazylji  hrabia L a g e s ,  pan Lis-  
j,oa. i inąrgrabia Poranągua.  Depesze  które przywióz ł  
pkrot Briton do rządu naszego,  są od lorda Ponsonby.  
Podług  doniesień przez ten okręt odebranych,  miała być 
wys iana  z Rio f  lotta brazylska do blokowania portu 
j izbońokiego.  (P-JJ- )

FRANCJA. —  Z P a ry ża  dnia. 28 p a źd z ie rn ik a .—  Fre-  
ga(a L em prete  wy pł y nę ła  dnia 19 t. iii. z Tulonu.  u.  
jdając się jjo eskadry naszej pod Algierem , dla której 
p ow io z ł a  10 tysięcy porcji żywności .  Tego samego dnia 
zawinę ła fregata Cylule  z powrotem z Lewa nlu . —  Dnia 
2D'b.  ii}, umarł  w ‘Tulenie admirał  C o l l e t ,  ten sam 
który przez 10 miesięcy blokadą Algieru do wodz i ł .  T e 
goż dnia odebrano jam rozkaz wys łan ia  35 dział  do.
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Morel; zdaje sic,  źe Francuzi  mają zamiar umocnić ta
meczne warownie .  Francuzkieinu wojsku w Morei bra- 

■ kujcl żywności .  Dwufontowy bochenek  chicha kosztuje 
3 z łp .  6 gr. Pokazał  się także pewien  rodzaj febry, na 
którą już kilku off ićerów umarło.  —■ Jenera ł  Maison 
zajmie nictylko twierdze Nawaryn,  Modon,  Koron i Pa
tras, ale oraz Arkadję,  Zamek To rueze ,  Dardanelle Łe~ 
p.antu i Mispli iugę.  Dnia 28 p o p ły n ę ł y  do Randji  z 
Na W 'ary n u dwa wojenne okręty rossyjskic,  dla żądania 
od paszy zadośćuczynien ia  za to.,  że strzelano do o- 
krętu rossyjskiego z baterji,  gdy w bli  kości tychże prze
p ł y w a ł .  Z temi okrętami p ip ły n ą ł  także francuzkl o- 
kret zwany ^ im ph itr i le  , aby być świadkiem tego wy
padku. :— S ły ch a ć  , że następujący radcy stanu będą 
uwolnieni :  Franehet  ( b y ł y  dyrektor p o l i c j i ) ,  Dclevau 
(by ły  prefekt policj i) ,  Dudoń , Frcni lby (cz łonek  cen
zury),  i kilku innych.  Xiadz Fraissinet ,  naczelnik wy
działu w' ministerjuin dochownem za urzędowania  bi
skupa Ilcrmopol itańskiego,  poda ł  się także do dimissji; 
kilku innych urzędników z tegoż, ministerstwa,  toż sa
mo uczynić  postanowi ło .  —  Ostatnie doniesienia z Egip
tu zwiastują,  że uczeni  wędrowcy  francuzcy i toskańscy 
wyjechali  dnia 14 z Alcxandrji  do Kairu gdzie dnia 20 
stanąć mogli .  Ich zamiarem jest ,  zwiedz ieć Nubję i in
ne gorące okol ice ,  w miesiącach,  w których up a ły  nie 
są dokuczające.  Dni a  13 września w  wieczór,  mia ł  P. 
Champol l ion posłuchanie  u wicekróla,  którego wyraźna  
opieka,  zaręcza za szczęś l iwe  powodzenie  przedsięwzię
cia. Koinmissarze zdrowia,  na czele których znajduje 
się doktor Pari set ,  wsiedl i  dnia 1 października na okrę
ty w  Nawarynie  udając się do Alcxandrji ,  gdzie najda
lej dnia 10 zawiną.  Podł ug  l is tów pana Champollion,  
wicekról  egiski jest  ku nim bardzo przychylnie uprze
dzony.  —  Donoszą jeszcze z Morei o Ibrahiinic,żc wódz 
len w czasie wizyty  u jenerała Maison,  nad wszystkiein 
z pi lnością się zastanawiał  i częste zadawał  pytania 
tyczące się wojskowości .  Szczególniej  podobali  mu sic 
pułkowi  cieśle i kilka razy oświa dcz y ł ,  że zaprowadzi * 
w Egipcie saperów,  huzarów i st rzelców konnych.  Puł 
kownik  Faudoąs.  który mu daro wa ł  zupe łny  uniform 
strzelecki dosta ł  od niego bogatą szablę turecką.  Pa? 
sza powiedział ,  że uniform ten przeznacza dla synow
ca swego.  AYićlu Greków znajdowało  się w tenczas 
w obozie francuzkim.  —  Otrzymano z Morel wiado
mość,  że załogi  tureckie w twierdzach morejskieh,  po- 

js lauowiły opuścić kraj tyle dla nic!) nieszczęśl iwy i 
p o p ły n ą ć  do Egiptu.  — Dziennik "rozpraw dowodzi ,  źe 
jdzicclżiczność parów nie zgadza się z duchem czasu. 
Mcssagcr odpowiadając na to, rozumie,  źe w uważaniu 
instytucji paroslwa należy mieć wzgląd nietyle ua du
cha czasu,  ile na to, że instytucja la jest  grodkiem do 
utrzymania ca łości  ustawy.  —  Minister spraw w ew n ę
trznych przeznaczył  kilka pomników dla różnych miast,
I tak marmurowe popiersie króla dla miasta Troyes) 
obraz Dell ina w naturalnej wielkości  dla miasta lląins; 
kolosalny posąg jenerała Yalhuber-t z marmuru kara- 
ryjskjego, dla ‘miasta Ayrąnches.  Jenerał  ten zginął  pod 
Wągrąm. —  Roku 1766 odchodz iło codziennie z Pa
ryża na prowincje 26 powozów z 2 7 0 - podróźńcin i ,  te
raz odjeżdża codzie uiic przeszło 300. Przed rokicin 
, 792 p łacono od pocztowych-' [iowozó w’ 600,000. franltóś? 
dzierżawy; teraz przynosi  podatek od p,<?vyozó.w poczto
wych przesz ło  4,000,000 fra«. W p oł ow ic  roku



uibu awuu  u a u i i cy ,  ozRota  w  ub iorze  
narodowym,  to j e s t  w fartuchu z obnażone in i  noga mi .  ftlnó-  
styro ludzi ,  pr z y p a tr y w a ło  s i ę  t em u  ub iorowi .

III.SZPAN.fA. -  Z  M a d r y t u  dn ia  16 p a S J e r n i k a .  
Niedawno odkry to  sp i s ek  w  p u ł k u  sa b a u d z k i m , ,  s toją  
cym 'v.M,aladf/'c - U w i ę z io n o  p u łk o w n ik a ,  p o d p u łk o w rn  
Ją i w ie lu  of f ieerow.  -  B y ł y  poeta ,  a t e raźn ie j s zy  ban  
kur pan Burgos  ur z ą d z i ł  od ni ejak iego c zas u  kuchn ie  
z w ie lką  w y t w o r n o s c ią  na sposób  f raneuzki .  Zbytek  
en w ysze t  i mu na zl'e i m i a ł  tak n i e s zc zę ś l iw y  w p ł y w  

na jego zd ro w ie ,  i ż  doktór  p o r ad z i ł  mu ,  aby  w r ó c i ł  do 
dawnej- poe tyckie j  dyc t y .  p  ^

“  ® onf sz 'T z B ru n sz w lk u  pod  d n ie m  21 
października:  ^Niedawny ,  w y p a d e k  s p r a w i ł  tu w ie lk i eJ s p r a w i ł  IU W i e l K i e
v ia z e n i e  i w z n i e c a  na p r z y s z ł o ś ć  o b aw e .  Dn ia  12 b.  
in. pi zed p o ł u d n i e m  w k roc zyć  m i a ł  6 p u ł k  p i ech o t y  
hanowerskiej ,  a po n im o d d z i a ł  u ł a n ó w  do arntu Tcb in^-  
i iauscn i p om i m o  p r z e ł o ż e ń  g w a ł t em  u t o r o w a ł  sob i e  
drogę przez  j ego  tcr i lorjum.  Officer komenderuj ący  nie-  
urVżed.!i!,a UWT ’ j a k i e m u  c z y n i ł  t am te j szy  b r u n s z w i c k i  
.I, ; * ew ien  xtcgarz  n i em ieck i  , o t r zy m a w sz y

u m ą c z e n i e  f ra ncuzk ie  bistórj i  pruski e j  p rze z  P .  Man-
J !  T / ' y  V m ei i , '-'Cl\ ' m "l a 'Vni(:'j w J (|anćj ,  w  ro zumi en iu ,ze 1 0  C lZ lG xQ  F v cri.n  n  I n  i n  „ I. ... i . i. . 7

j  j —  -  t -  " “ j v m u L  z - c t u i  Aiuc p o s i a d a j ą c y c h  /  ,

niesz  tammre j e d n e g o ,  co m ł o d e  lata na u s ł u d z e i casu
. ’ n l ® J cĉ n e g 0 co j e s zc ze  m u  dz i s ia j  p o ż y t e c z n i e  s ł n ż v '

a w sz ys tk i c h  n a z w i e s z  rozsądnymi ,  zn aw ca m i  świata i l u '
dzi ,  a l e  j ec lny .n i  drugimi  dla tego gardzących,  ż e s ie J h '
w o c z e k i w a n i u  s w o j e m  z a w ie d l i ,  a l b o  w y m u s z o n o ś r i t  J

mą brzydzą ,  a lbo  na ko n ic c  źc  tak ma ło  cen ią  wartość  życia'
.z sądzą ,  ze  m c  l e p s ze g o  na św i ę c i e  n iemają do czyn ien  ,
Są t o w s z y s c y  ludz i e  p o c z c iw i ,  za to ci r ec ze  i dla *’
s e i erp ią  m ię dz y  so b ą  n ik og o ,  któryby  i,n b y ł  z
ny po de jrzany  AVpadam do n i c h ,  i le mi razy c Ł
p oz w o l i  i m e  ża łu j ę  t e g o , bo od ch o dz ę  od n ich  z a w s z e
w es e l s zy .  N , c  oba wia j  s i ę ,  abyś  nie  p r z e r w a ł  ich r a b , !
wy,  m n i e  zn a j ą c ,  u z n a j ą  c ię  z a  p o c z c i w e g o ,  g d y  e ie  ze  
in n a  z o b a c z a .  B ’ ® *  CIE z a *

Najehę tn i ć j  o d p o w i e m ,  idę ,  gdz i e  m n i e  chcevz zanro  
wadzie;  m a m  z a w sz e  s z a c u n e k  dla  p o c z c i w y c h  J ł  • ’ 
bąc  o m  s i ę  zna jdują  i lub i ę  r o z m a w i a ć  z l u d ź m i  ° 
ST  ° d “ *?*  w jcdr.ój So X '“ “  ™ r-

j Ł .  j<,“ , o s c ' * “ od

naT(M o l ° - ll?aWiaj‘1C ^rZCSzIiŚm^ P , z c z  ciasny,  korytarz  na dz i edz in i ec ,  a z n iego w e sz l i śm y  do pokoju w ł t ó
rym s i ed z i a ło  może  o k o ł o  dwad z i e ś c i a  U ó b  ó,-zy s o

l , ' ; aC: ' ,..:C^ 1.' r'.aC/;CJ P,rZ* bute lkach ,  n iektórzy z fajka-P°  > a "CUzkuV o  nUapisTńe;| |mi\ad n n iCbez fafek? B o z i J o w a ' t e r w a l u ' ^ ' M *  
niemiecki .  * P ‘ * tWnaCZcale U m a c z a  na j ę zyk  a l e  gdy  mój  przy jac i e l  ich z a p e w n i ł  j e d n ć m  s k i n i e ^ ’

ensu  i l ?  T  L izbony \ 2 p a z d z : ~ 0 d  n ie jak iego  
S !  i  b  . . o ś c iąganiu  woj ska  h is zpańskiego  nagra-  

loach Portuga l , ! .  P o g ło s k i  te spr awdzaj*  s i e ,  bo w i - 
louc r o z ło ż o n o  tam z n a c z n y  korpus ,  n iew i ed z i eć  w  ja-

>óa 0 0° "l at ' &t abi a t ‘,1:nves c z y ni p rz y g o to w a 
l i , i  J e)'S’ vv.VPl’a w y ' w  tym ce lu  w y j e c h a ł  w  ty ch 1 
i" b na prowincję;  _  Kilka  ok re t ó w  p o p ł y n ę ł o  już '  
* o c l u  u p ok or zę n ,a  wyspy  Tcrec i ra .  -  Zabr on ion o  przy-  
r icLV !!0i ,.'r U izb ońsk iege  okrętom z Gibrajtaru,  AI- 
T')ni,IaS’ ^ar , â l  S* R o q u e .  —  W sz ys tk i e  w ar o wn ie  nad.  

agiem przyprowadza ją  do s tanu  obronn  
rozkaz n i ew pu szc zen iu  na rzeko Ta  
kugiclskiego.  ”  • - ■ -

czn i e  do da w n eg o  l oku  z a*n i , „ J e s z c z e  „ f i ?  Alu

im ufać n a l e ży ,  w ię c  i oni  mogą zaufać.  Gdy  mVfprzy jv fe l l  
z a c z ą ł  z j e d n y m ,  rozmawiać  , drugim w i t o n c a  no 1 i  
rękę,  ja  t ym cz a se m  m i a ł e m  spo sobność  przypatrzenia  
si ę  mi e j s cu  i zgro ma dze n i u .  a

B y ś i t o  zwycza j  ny pokój  p o d ł u g o w a l y  slvl- 
z dz i ed z i ńce m.  . C zer wo ne  l a k i e ro w an e  s t o ł k f  i - K i " ?  

'niemniej  dw ie  kanapy ,  zegar z kuku łka ,  szafka którći  
d !a g r o m a d z e n i a ,  gdyż w obce

. <• o c
r rn ; - .  Bo c zn ic a  urodz in  Don  Pedra przemi -  

i a s, o  . ojni e  ; n i e ty lko  że  nic  b y ł o  żadnego  obcho-
n„ii- ° n:, . °  t a z a » °  zamk nąć  teatr,  w  którym zwy k le  
PUulicznose dz i eń  t ea  o b c h o d z i ł a .  (G.  H . )

Rz; ms!ia hommiss ja  ś l ed cza  uw iez i e  
doi • a . . .  o sób  za to,  że  nie w y p r z y s i ę g ł y  s ie  
im l0.Wo,n‘e i w  o z n a c z o n y m  terminie  na l eżen ia  do wo l-
iniśsi!. , Stn a ’ ® la t6J  sa,1,ćj p rz ycz yn y  ot rzymal i  dy-  
jj ' w bo aonj i  nro fe s sęr owie  Tó m m a s i n i  i Oriol i .  __
i e » r t t0S- • Sk‘ 0Ś" iaclczĆł > zc  nunc jusz  pr zys łany  do 
,aS KraJo w > u w a ż a n y  b ęd z i e  t y l ko  w  charakterze  dy

/ SI Ił ' \

. e g o ,  i w y d a n o  n i ego nigcly s ię n i e  ? ■  ^

ża d n eg o  s t a t k u  b u c h ó w  z s t a m b u ł k a m i  i b.aip’a ^

l e d r a  p r zó in i - i i nan tY Czn c  i w  zve in  r zpp ' /vwio i^m • *

u l  a J  ^ u y|Qli)atyCZ n y m . (G .  B. )

O B R A Z Y  W A R S Z A W  Y. 
pp,-; (y ś r ly k u f  n a d e s ła n y . )

Lector po /n igdzy  Lab o w nikatni p iw a  przepędzony.  
(C i ą g d a I s z y ).W , ... , 1^.1 ą  g  u a t s z y ) .  i nnośc i ;  w s z y s t k o  to,  o b o k  w

®óich - m ' f  J*a pw iu r iw  B o v a ad y nó \y ,  r z e c z e  j e d e n  z .m n i e n i ą  m ł o d y c h  lat j ego .  j a k i e  w id ok
* ai o a tych,  ugąsi e pragn ien i e  i zarazem pr z ek o- Jm im ów ol n i c  przypomina ł ,  Zuicyyalało do V za e

, . c . r- >-um.i uuit
ma n tycz lic i w  zye iu  rzcc zy wi s t ć m za l ed wi e  do zana  
l en ia  f .dybus  p rz yd atn e ,  ki lka ob razów z l itografii  
s zaw sk . c h ,  s c iany  których -niegdyś pe ndze l  dotykał ,  aki 
b y ł  sk ł ad ,  taka b y ła  natura,  takie ozdoby  tego z ...s y ,_ 
Okopconego i b a id zo  posępnego  pokoju: D w a  b is ,na
w ars zaw sk ie  l e ża ł y  na s to l e ,  n i e c a ł a  kompanja tak do 
brze bez  m c h  się b a w i ł a ,  iż im zu pe łn eg o  d o z w a l a ł a  
spo czynku .  Jak.es  w ew n ę tr z n e  zaspokojen i e  £
sic na twarzach wszys tk i ch ,  nie trudno j ednak  b y ł p S  
s l r ze dz ,  z e  śm ie ch  . radosc ,  rzadko i może  tylko w  l d l  
miej scu  „a m c h  s i ę  z jawia ły .  Najp i erwej  / w r ó c i ł  n 
ją uw agę  stary kapitan,  który p o m i m o  s i w i z n , „adz vv'  
Czaj-był  żywy;  cze r s twosc  brunatna  twarzy,  / ż r o k  n /  
■len ognia ,  g ło s  czysty i m ł o d z i e ń c z e  ż / c i e  w  , oru'  
s zeniael .  m o w ie  ,  cał ej  pąs ta wie ,  dz iw n i e  n i e o d p o S  
d a ły  m a ł y m  w ł o s o m  . un i formowi  we terana i ! - or '
'y  ,V.V:.lra8.t.’. . . ^ 0,T H|U| w ł a ś n i e  .wiele d o d a w a ł  przyie-

i-azu poczc iwośc i  i' wań,, .
. I :. isr i /I „ 1. i . *
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niego- i (!'(> Jakiegoś rzewnego uczuc ia ,  które może obu- 
dza ł  v\idok krzyżów zaszczytnych na  piersiach spoczy
wającego w smulnem us t ron iu  zabawy,  zyskanych za 
pewne na polu s ła wy , na ziemi I ta lów,  albo Hespery-
(1ÓW.

O b o k  niego siedział  średniego wieku i dobrej  tuszy 
męzczyzna , którego ca ła  po s ta ć ,  lak dzielnic mogła 
rozśmieszyć i zabawić  bezstronnego widza.,  j ak  widok 
starego wciskowego, sentiiucHtahie a nawet  wzniosłe o b u 
dzić mógł  uczucia.  T w arz  do xiozyca w pełni ,  bardzo 
podobna,  mocnym ubarwiona szkarłatem,  polem obiicie 
z aj u trą, lubi ła  się uśmiechać nawet  z najodleglejszej do 
śmiechu pobudki;  jakaś zimna wesołość m a lo w a ła  się 
na niej,  a włos rzadki i aż ła twy do policzenia,  n iena tur a l 
na otyłość i spadający niemal na  piersi podbródek  świad
czyły na pierwszy rzut  oka, że niebacznie spędzona m ł o 
dość -życie zmysłowe,  Wręcćj ognia w nim nie zosta
wi ły ,  nad te słabe szczątki jakie się na  twarzy ukazy
wały.  Z lodu i mowy można było poznać , żc w ży 
eiu jego były lata, które na tak zwanym wielkim świe
cie i śród obl i’ości przepędz i ł ,  alic z wiekiem u p ł y n ę 
ły znikome roskosze,  a te wyczerpały  ź ródło  które je 
podsycało.  Z własne j  winy s taną ł  u blizkićj i ła twej  
do osiągnicnia m e t y , podobny do sternika  co nie b a 
czny na nur t  wody, ,  mogąc bezpiecznie do portu dopły  
nąc, z statkiem na piasku osiadaj ale w tyłu od nie 
go r ó ż n y , że świadomy niepodobieństwa przełomanis  
poniżającej i samym wiekiem głęboko w naturze jego 
utkwionej  -mety, nie odważa się jednego naprzód uczynić 
kroku ,  kiedy tymczasem sternik pracą uiebaczność  n a 
grodzić us i łuje.  Wdzięki ,  żywość,  zdrowie i majątek 
oprócź nawy knicnia do życia gwarnego straciwszy,  szu
ka je jak mówi między l i lozofami, pewny że go tu ani 
fircyk o zalotność n iewczesną  nic obwini  , ani postać 
jego śmiechu nic wzbudzi ,  a niezdolny do zastanowić 
nia się nad przeszłośc ią ,  bojąe sic obrachunku z źy 
ciem, z nicpcw nem czuciem większego szczęścia, z-fcer 
ceni na pół  zlodowaciałem ucieka SOtetni starzec od 
samotności , w której go ani  wznioślejsze uczucie,  ani  
widok przyjaciółki,  ani widok potomstwa pocieszyć nie 
może i rad jest ,  żc zna laz ł  mi e jsce , w którem bez wiel
kich k o s z t ó w  czas zabić i o smutnej  przyszłości  przy 
najmniej  na chwile może zapomnić.  Niekiedy westchnie 
i westchnienie to musi być  okropne ,  a le  na tura nawet  
dla synów niewdzięcznych dobroczynna ,  uzbroi ła  go dzi
wiłem usposobieniem odrywania się od smutnych myśli 
i p rzybierania wesołości zewnętrznej ,  która,  jeśli rzecz 
nikczemną z w ielką godzi się porównać ,  podobna  w nim 
dp dumy nieszczęśliwi',ej cnoty,  Ojcowie ,  nauczyc iele,  
stawiajcie przed oczy waszych dzieci i wychówańców 
takie smutne niedorzeczności ludzkiej p rzykłady,  użyjcie 
żywych ba rw  do odmalowania  tworów, Miewających w 
nalurzę żadnego wzo iu ,  każcie dalej szukać w nich 
dzielności charakteru,,  mocy uczuć,  wiernej pamięci  , 
żywości wyobrdżeń ,  samodzielnych pomysłów,  zdrowia 
kaźcie w nich szukać uzacnionćj  na tury  cz łowieka  , a 
gdy zamiast tego wszystkiego spostrzegą s łabość  m o 
ra lną  i fizyczną, niedołężność,  machina lne  rośHitfeuie 
i sztucznie  nabytą pospoliłpść,  wskażc ie  im natenczas 
przyczyny stanu prawdziwie nieszczęśliwego, a możecie 
być pewni ,  żc wam z czasem predziej wdzięczni będą,

niż żal uezują,  żc obraz ,  jakiścic im ukazywali ,  żalne* 
go na nich nic czyni ł  wrażenia .

Naprzeciw wesoło t łustej ,  śmiejącej się i śmiech obu-- 
dzającćj figury, s iedziała osoba niska i chuda  W kapocie' 
i peruce dobrze  wytartej .  Mówi ła  ona bardzo mało i 
rzadko,  ale każdy wyraz  jćj ściśle b y ł  wyrachowany;  
jakoż  rachuba  w l fajwłaściwszein i najpospol i ts /ćm zna
czeniu,  by ła  panującą w niej namiętnością.  Ctf się da
wniej  w sercu jćj działo,  tego t rudno odgadnąć,  ale wol
no się domyślać,  żc skrzętne skąpstwo nie było wybrało' 
W nićmi siedliska jeszcze W tenćzas , kiedy uczucia bi
ją żywiej i mocniej.  Przymiot  len n ieznany  zwykle 
młodości ,  razwija się dopiero z Wiekiem, i kwitnie tak 
późno,  jak aloes.  Był to dorobny człowiek,  który od 
l i t  00 obojętnie przypa t rywa ł  się rozmaitym zmianom 
swojego kraju,  i z nich upadek  papierów kościuszkow
skich, zniesienie bankocell i  auslrjackieh i wzrost han
dlu żydowskiego,  za najważniejsze uważa ł .  Znajomi jc^ 
go u t r z y m y w a l i ,  żc całe wychowanie sobie samemu 
winie ii i p rzyznać trzeba, że żadna szkoła żaden nau-- 
uczyciel ’więcej Zasad oszczędności nie Byliby mogli \r 
niego wpoić.  Zawiędłość  twarzy i szczupłość całćj 
fig;Ury, świadczyły najniewątpl iwiej  o jego wstrzemięźli
wości, plecy x łokc ie  jego może nigdy w życiu nie 
by ły oparte,  a le  natomiast  laska gruba  tak często cały 
jego korpus dźwigała ,  iż obnażone zawsze ręce miały 
prawie nagniotki  na dłoniach.  Jedynym jego" Zbytkiem 
była mitel  ka p i w a ,  ale tez Wydatek ten  hojnie sobie 
wynagradzał  ki lkogodzinnem przy niej przepędzeniem- 
Sąsiedzi jego przy stol iku często dos trzedz  chcieli jakiul 
sposobem piwo z butelki  jego ubywa ło ,  ale w końcu' 
przyznać musieli,  że jak  up ły w a n ie  czasu jest  niewi
dzialne,  tak leż n iepodobna jest  dostrzedz ubytku nc- 
k la ru,  He razy  z szklanką  do ust go przytyka- 

(D a lszy  eiąg' nastąp i).

Sprzedaż Sądow a.
■Wiadomo się czyni ,  iż z mocy wyroków w Tr yb  mia

le Cywilnym Województwa Mazowieckiego na  powódz
two Leonarda Kuleszy przeciwko sukoessorom Biało- 

'brzyskim, w dniach 7 Listopada r. z .  i 20 Lipca r. !>■ 
{zapadłych— odbędzie się w dniu 21 Listopada r. I). o 
godzinie dtćj z po łudnia  w miejscu posiedzeń Trybuna
ł u  w officynie pa łacu  Kras ińskich  przed -W. U j a z d o w 
skim Sędzią de legowanym,  termin przygotowawczego 
przysądzenia domu Nro  i d 13 przy ulicy Żurawiej po
łożonego,  a do powyż wymienionych osób należącego.
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sarza T r y b u n a ł u  Wyd z ia łu  1. i u Kaczorowskiego Pa
trona sprzedaż tę popierającego.  — W Warszawie dnia 
& Listopada 1S2S. Kaczorowski Patron.

To i c y  l a c j  a.
W  dniu I I  m, i r. b.  o godzinie ran,o, Buda Nro ló 

i meble na targu przy ulicy Targowej. ,  a w J n  i u 13 
ni. i r. b. o godzinie 10 rano przy ulicy Infiantskićj 
Nro 2211 różne meble,  zaś ;  o- godzinie ociej po połu
dniu w dniu tymże przy ulicy Chłodnej  NrO 927' sprzę
ta różne sprzedane będą.- F r .  Bydec/ci K. S.


